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Zaitóls wo ery zson?
T a j e m n i c z a  ś m i e r ć  s t a r u s z i c i

Przy ul. Łuckiej 28('30, w drewnia- i w ub. niedzielę. Niziolkowa obawia- 
nej posesji, na facjatce I piętra za- łi się przyjść do mieszkania, gdyż 
mieszkiwałs od 12-tu lat Elżbieta Ni- —  jęk mówiła d ezorezyni domu —  
ziolek, lat 76, wdowa —  z córką, zięć groził, że dziś skończy się jej

itarzyną Zaborowską i zięeiem, żywot. Dozorczyni, Emilja Bialoń- 
Janem, mistrzem kotlarskim. Zięć i  czykowa zaprowadziła staruszkę do 
córka b. często dokuczali staruszce, mieszkania. Szukając chleba dla sta 
w obronie której stawał zawsze syn, ruszki, Bialończykowa znalazła na 
Franciszek. Ostatni zmarł 12 marca szafce kamień brukowiec, owinięty w 
1 B. —  Od tej pory Zaborowscy szmatę, który zabrała do swego mie- 
coraz częściej dokuczali Niziolkowej, szkama. Rano rozniosła się wieść 
starając się wsz.elkiemi sposobami, wśród licznych lokatorów tego domu, 
ażeby usunęła się z własnego lokalu żc Niziolkowa, która w ub. niedzielę

Staruszka często skarżyła sie do- była j eszcze jaknujzdrnwsza _  nie 
zorczyni domu i sąsiadkom na do- zy^ '  w ezv,any policjant stwierdził, 
zoav ane krzywdy j męczarnię ze stro *  jakoby starus?ka dawała jeszcze 
ny córki i zięcia. Niejednokrotnie oznaki życia- przeto wezWal Po° otu- 
zmuszona była uciekać z mieszkania J ie , Lpkarz konstatował jednak 
i spędzać po kilka godzin u dozor- { mierc-
czyni, lub sąsiadek. Podobnież bylo Zewnętrznych oznak gwałtownej

śmierci nie stwierdził. Córka denat
ki, chora, nie może udzielić w  tej 

T T ?  A T  V sprawie odpowiednich zeznań. Zięć,
G D  I  TY 1 który w chwili wezwania policjanta

T e a t r  NARODOW Y: Dziś i jutro był na podv' órzu> "trzymał polece- 
,Kiub Kawalerów" Bałuckiego z n-e udania do V I lcom,s., lecz tam 
Ćwiklińską, Dulębianką, Grabowskim nie zgłosił się. Policja wszczęła ener- 

grzynem g.czne docnodzenie, zataczając do
TE A T R  PO LSKI: Dziś jutro ko- protokółu znaleziony kamień. O -pra- 

mecja muzyczna „Szczęście na nod- . ■ • i • - . ■>' „  ,
d, W  z Brocu i.iczówną i Ruszkow- "  / Lmlomiono roivmc ■ ur?ad slcd 
skim. W  próbach komeuja muzycz- CZY’ toki przewieziono do prosek- 
na Benatzkyego „Rozkoszna dziew- torjum. 
czyna".

TE ATR  N O W Y: Dziś i jutro ko- 
leć ja  „Arieta i zielone pudła" z 

Jarkowską i Eurnakow.czenn
TEATR LETNI Dziś t jutro ko

medja Vulpiusa „Zwyciężyłem kry- 
zys’" z Maszynskim i Zniczem.

TE ATR  M A Ł Y : nieczynny.
.yAMERALNT: Dziś i jutro sztuka 

Wacława Grubińskiego „u. icnaiuto 
wie”  z Grywinssa.

TE A TR  „100 pociech": Dziś i ju
tro komedja „Gwiazdy ekranu". , «

HCLLY W O oC : Dziś jutro rew ja £Wym w yglądem  zewnętrznym  n : 
p. t. „Huiaj - Banda" z Haiamą, t a r - ! zw raca ją  na siebie specjalnej u- 
neilem i Żelichowską. j w agi, nie w b ija ją  się w  pamięć

WIE KA RE\V| v ir  arowa 18). tych, co ich w id zie li, tworząc po- 
Dzis i jutro rewja „ ( o  warto zooa- 17 ,

- prostu szary tłum. A le  na tle  te
go szarego tłumu jest zawsze 
pev/na ilość ludzi, których, jeś li 
się nawet nie zna osobiście, zna 
się ich z w idzenia dzięki pewnym 

IN STYTU T PRO PAG AN D Y SZTU- cechom oryginalnym , ostro odci- 
KI, Królewska 13. Wystawa książki nającym  tych ludzi od reszty 
sowieckiej i plaka-ow 'sza rego  tłumu. Jest to kategoria

K A M IE N IC A  ŁA P  CZE V, y- typów  oryginalnych . Jeśli chodzi 
stawa prac artysty śląskiego, Jana r T . ,
W ł i -bf  o czas ich Trwam; na bruku, moz-

ZACHĘTA: Wystawa „Kolska i jej na ich podzielić  na typy stale i '  
lud” . | przejściowe, które poprzez t m j

M a r y m o n t

otrzym uje bruki i ch id nik
Tow. Przyjaciół Marymontu, Bie

lan i okolic, które prowadź’ od 2 lat 
roboty publiczne na Marvmo"cte z 
jsubwcncyj Komisarjatu Rządu, niwe
luje obecnie i podsypujc m. in. ni
zinny teren targowiska przy uh Po
tockiej. Roboty to prowa-d/.ono spo
sobem gospodarczym, dzięki ez.enu 
Tow. zaoszczędziło około 20.000 zł. 
Suma ta będzie obecnie zużvtkovru- 
na na roboty inwestycyjne na szere
gu innych ulic: Skotnickiej, Kamc- 
dulów, Sohockiej, Jana IIT, Smo- 
szewskiej, Kołobrzeskiej i Strzelow- 
skiej. Ulice te otrzymają jezdnie 
rynsztoki z kamienia polnego oraz 
chodniki lesz.owe.

B r u k i  z  k o s t k i
na nrzeimieśracb

W b- tygodniu rozpocznie się 
układanie bruków z kostki gra 
n itow ej na u licach : T ow arow ej, 
W olskiej i Kaszyńskiej,

S k ł a d k i
na samolot Adam o w iczów

W  Administracji A B C  złożono: 
P. W . D. zł. 1.50, Żurkowski 1,— , 
M. K . 2.— .

CfąipEe niezaspokofony

GłJd małych mleszicań w Warszavi?
Maczsgo właściciele dojnów nie chcą dokonywać przebuŁćwekl

W  kredytach, przyznanych przez 
B. G. Iv. na tegoroczny' rw h  budo
wlany’ figuruje również po raz 
pierwszy’ zresztą kwota 200.000 zł., 
przeznaczona na przeróbkę dużych 
mieszkań na małe. Okazuje sio jed
nak, że na przeznaczone kredyty nie
ma przedewszystkiem w Warszawie 
amatorów. Dotychczas bowiem do 
Komitetu Rozbudowy m Warszawy, 
wpłynęło zaledwie kilka podań z 
prośbą c udzielenie kredytów z wy
mienionego źródła.

Stan ten na pierwszy rzut oka wy
daje się dziwny i niezrozumiały. Nie 
ulega bowiem najmniejszej wątpli
wości, że w  związku z szalejącym 
kryzysem mamy całą masę wolnych 
mieszkań wielopokojowych, które 
stoją pustkami, a natomiast z dru
giej strony stale, chronicznie niemal, 
odczuwa się brak mieszkań małych 
ł  i 2-pokojowyeli. Podział więc mie 
szkań dażycli na małe jest pożąda
ny, jest nawet kon.eczny w wch 
miejscowościach, w których ze soe- 
cjnbia dolegliwością odczuwa się 
brak mieszkań małych.

W  tem świetle niożnąby się spo

dziewać, że akcja Komitetu Rozbu
dowy m. Warszawy w dz:edzmi( 
przebudowy’ dużych mieszkań na ma
łe powinna wydać jaknalepsze owo
ce. Tymczasem widać, że akca  ta 
natrafiła na duże trudności. Pomi
jając już trudności techniczne i nie
możność dokonania w wielu wypad
kach przeróbki dużych mieszkań na 
małe, należałoby zwrócić uwagę na 
prawne trudności podziału wspom
nianych mieszkań.

Duże lokale mieszkalne, powyżej 2 
pokojów z kuchnią, nie podlegają u- 
stawie moratoryjnei. Jest więc tutaj 
zae-warantowary jaki tak wpływ, z 
tytułu komornego. W  wypadku, kie
dy’ lokator nie wywiązuje się ze swo
ich obowiązków komorniany’ch wła
ściciel domu skarży go do sądu —  
uzyskuje wyrok eksmisyjny i w ten 
sposób pozbywa się złego płatnika. 
Natomiast loka.e mniejsze 1 . 2 po
kojowe podlegają ustawie moratoryj- 
Dej i korzystała z tego przywileju, 
że nie można lokatorów z tych mie
szkań eksmitować, mimo niepłacenia 
komornego, jeśli wykażą się zaświad
czeniem o bezrobociu.

gs o  p u l a m i
Z galerii oryginalnych typ iw W arszawy

W śród m ieszkańców W arszaw y 
w ięcej niż m iljon  to ludzie którzy

, fo  warto zooa- 
czyc ' z pp.: Msnkicwiczowną, Ma
kowską, Bodo, KruKOW’sk.m 1 in.

W  Y S T A  W  Y

wonym spencerku, z uciętem i ~ę- 
kawami, w sztywnym  czerwonym 
rondelku na g łow ie paraduje po 
ulicach, nie patrząc na nikogo. 

M ina: jak  sam Kem al Pasza. Do 
tejże ka tegorji za liczyćby należa
ło rów n ież de M. P., który nie
dawno, przebyw ając w  W arsza
wie, b iega ł w  renesansowym ha
bicie ciem no-wiśniowym , budząc 
ogólne za in teiesow an ie.

W  każdym razie  obaj w ym ie
nieni i w ie lu  innych pozują tylko 
na oryginalność. Innem i słowy

ekiem Przedm ieściu , można by
ło w .dziee  zakapturzonego .sta
ruszka, podobno izrae.itę . który

ich oryginalność je s t czysto - j na m ałych skrzypeczkach w ygry- 
zewnętrzna. A le  oprócz tych jest 
jeszcze cała ga le r ja  typów  n ie
w ątp liw ie  oryginalnych , zna
nych chyba przez wszystkich 
m ieszkańców W arszaw y.

Przez dłuższy czas, na Nowym  
Świecie, a częściej na Krakow-

warszawski przechodzą jak  me
teor i giną. Jeśli chodzi o ich c-

MUZEUM NARODOW E (Podwale 
15/17). We wtorki malarstwo pol
skie, w czwartki — obce; Al. 3 Maja 
13,15: W brody, piątki, robot>, me- ryginalnośe, można ich zaklasy- 
dziele — wy^awa sztuki zd-ibniczej., filcować do oryginalnych  i pseu- 

S. i-M  (Królewska 11). 1 yst iwa dc.oryginalnych , to znaczy tych, 
zbiorowa p. n. „Karykatura 1 grotę- , . ,  , ., . . ,
ska” . Wystawcy: B Berezowską W  ktorzy tylko pozu^  na oryginal- 
Daszewsiti, F. Topolski, Z. Wasuew- nosć.
ski. Do tych więc ostatnich za liczyć

można pewnego „tu rka", który 
się niedawno pokazał na bruku 
warszawskim . W  krótkim, czer-

K O N C E R T Y

S. i M. (Królewska 11): Od godz. 
18-ej orkiestra, dancing. ,

K I M  A

A D R IA : „Cień szczęścia".
AM OR: „Meksykanka ‘ i „Mumja".
A N ilN tA :  „jc, kroiewsaa mose'

i „Klejnoty milusci".
ATLANTIC : „Uciekinierzy”.
A F U L L J ;  „L s id i
A S : „Precz z teściową" i „Orły ną 

uwięzi".
CAFITOL: „Brat Djaola” oraz „A. 

L. zatonęła” .
CAS1NJ. „Miasto pod terorem”  i 

doaatki.
COLOSSEUM; „Sztuka życia".

COLOSSEUM (Maia sala): „Biały 
Wódz” .

CORSO: „Porwanie" j rewja.
ERA: „Vvir_że szczęścia” i „M i

łość bez słów”.
FORUM : Nosltromiciel" i „B łę

kitna rapoodjo".
GLJPJ.! : „Y  pogoni za złotem".
KOM ETA: „K ik i”  i rewja.
MAŁA SALA COLOSEUM: „Biały 

wódz” .
MEW U „Papryka" i „Maski Dra 

Fu Manchu".
MAJl c u C: „I osażna jedynaczka” .
MASKA; „Dzifci.iy wojak --.zwejk 

i „Tajemne moce” .
M ARS: „Węgierska miłość" i „R y . 

cerze stepów f.
M IEJSKIE: » p ilnuj swego męża” 

i „Dziś żyjemy".
NOWA TOMBOLA: „Rewizor” i

„P o i igname 3 grzechem” .
NO W Y S P L lN D ID : „Miraże szczę 

ścia" i rewja.
OKO PRASKIE: „Lady Lou” i „Raj 

podlotkow” .
PA N : „Naokoło świata” .
PE T IT  T R IA N O N : „P rzy jac ie le  1 

kochankowie" oraz „Serce omrzyma".
PROMIEŃ: „Pat i Patachon, jako 

ogrodnicy na pensji żeńskiej”.
PRAG A: „Dziewczyna z Holly

wood" i „14 lipiec".
Ra J: „Postrach Arisony” i d .datki
R O X Y : „Zemsta generała Jen“  1 

„Jak zdobyć mężczyznę".
R1V1ERA: „Miłość n: rozkaz” i

..Flip i Flap robią karjerę”
S' Y LO W Y : „Dzielny chłopiec” .
S O K o I: „Grzech" i „Król niedo

łęgów".
UCIECHA. „Moje marzenie to D
U NJA: „Ich ostatnie spotkanie" i 

„Pat Patachon".
V  ARIE TB KINO (Cyrk): Rewja

„Raz, a dobrze 1” i film.

K r w a w e  z a k o ń c z e n i e

sczanu wyścigowego
W  czasie wczorajszych wyścigów 

uległ poważnemu wypadkowi żokiej 
Stasiak, jeżdżący stale dla stajni p. 
Bersona. W czasie czwartej gonitwy 
Stasiak, jadący na „Belgradzie” Dy- 
dyńskiego na zakręcie został potrąco
ny przez któregoś z wsoólzawodni- 
ków, tak że koń wpadł na barjerę, zła
mał ją i upadł, przygniatając swym 
ciężarem jeźdźca.

Lekarz Pogotowia stwierdził u Sta 
siaka złamanie ręki, ranę głowy, oraz 
bolesne poszarpanie uda, ponadto le
karz przypuszcza, że ranny ulegt 
wstrząsowi mózgu.

W YNIKI GONiTW  Z DN. 15.7.
Gon. I. Dyst. 2100 m.: 1) Jeanette 

H], ż. Michalczyk; 2) Fortissima (25); 
3) LanTneuse (8 ). Tot. 14 zl.

Gon. II. Dyst. 180(1 m.: 1) Violetta, 
j. Balcer, 2) Turuń (6 ); 3) Fosgen 
(31). Tot. 23 zt.

Gon. III. Dyst. 1600 m.: 1) Lauda 
IV, z. Górecki; 2) Kiwi ii (12 ); 3) 
Flev:ntor ę47); 4) Yoja II (17) '; 5) 
King of Song (89,501; 6) Levana
(99). Tot. 20.50, 9 7.50 zt.

Gon. IV Dyst. i600 m.: 1) Goldel- 
la II, chi. Kirczmarek; 2) Gerwazy 
(29); 3) Manru (37,50); 4) Baby
(75,. Tot. 52.50, 17 i 12.50 zł.

Gon. V. Dyst. 2200 m.: 1) Hamil- 
ar, ż. Górecki; 2) Jarosław (25); 3) 

Torreadore (18,50); 4) Kuternoga
(46.50); 5) Amor II (46 ); 6) Irkui
(39.50); 7) Momus II (4k 50). Tot. 
2i. 7, 7.50 i 7 zl.

Gon. VI. Dyst. 1800 m.: ' )  Flit 2) 
Huron (45); 3) Kydonja (13); 4) Ko 
horta (15,50); 5) Hakon (29). Tot. 
30, 15 i 17.50 z!.

Gon. VI] Dyst. 1600 m 1) Tina 
ż. Michalczyk; 2) Qui pourras (41); 
3) Fra Diavolo (26 50); l) Granica 
(56); 5) Pil ca (34); 6) Enigma II
(61.50)r ,7) Farsan (73); 8) Carmen 
HI (142,50). Tot. 15.50, 7.50, 11 i 
10 zt.

Gon. VIII. Dyst. 1800 m.: 1) Gier
mek, ż, Jednaszewski i Effendi, chi. 
Kończal (ieb w leb); 3) K nga B. W. 
(8 ). Tot 9 10 zl.

Gon. IX. Dyst. 2100 m.: 1) Rustan, 
ż. Keogh; 2) Wichru 111 (12,50); 3; 
Valibal (22,50>; 4) Cudem cudów
(44.50); 5) Nerv (47,50); 6) Mac- 
stro (129). Tot. 17.5u, 9 i 8.50 zl-

Gstaftiie 2  cni!
T O  W A R T O  Z O B A C Z Y Ć

W T F A T R 7 F

WIELKA REWJA (Karowa 18)
C E N Y  M IEJSC  OD 5 0  gr. DO 3  zł.

We środę premiera wielkiej re’.vji

in  j Tinriprh1*7
j j  H I  U N A  C Z F .L E  Z E S P O Ł U -

Kr mm  eu los sprzeczki
S t r a ż a k  w f ^ z i o n o j f  z a m o r d o w a ł  s w a  n o r z e t z o n ę

W domu przy ul. Kujawskiej Nr. 3 
wydarzyła się wczoraj około godz. 
lo  krwawa tragedja. Oto, clo 33-let
ni ej służącej Heleny Juchniewicz 
przyszedł w czasie nieobecności wła
ściciela mieszkania, p, R. Mikuokie- 
go, narzeczony J., Stefan Nowak, 
strażnik więzienia karnego w Moko
towie.

Między narzeczonymi nastąpiła o- 
żywiona rozmowa, która następnie 
zamieniła się, w sprzeczkę. Juchuie- 
wiczówna bowiem oświadczyła No
wakowi, że postanowiła z nim zc-

rw’aó i wyjechać na wieś. Narzeczo
ny zapowiedział jej, że ją  zabije i 
wprowadzając słowa w czyn, wyjął 
z kieszeni nóż, którym zadał szereg 
ciosów Judinicwiczówme, przeważnie 
w okolice serca. Po dokonaniu mor
derstwa Nowak zameldował poli
cjantowi o swymi czynie.

Na miejsce wypadku przybył le
karz Pogotowia, który stwierdził 
śmierć Juchnicwiczówny.

Mordercę przewieziono do aresz
tu przy 16-ym komisariacie.

W y p i s u  I kradziEźs
ZAMACH SAMOBÓJCZY

19 letni P i„tr Woźniak, robotnik 
(Ludowa 2), otruł się esencją octo
wą w bramie domu Stępińska 20. 
pogotowie przewiozło desperata do 
domu.

UCIECZKA PACJENTA POGO
TO W IA

Na rogu _1. Szerokiej i Jagielloń
skiej, zasłabł i upadł jakiś mężczyz
na, du którego policjant wezwał Po
gotowie. Lekarz prznał, iż jest to 
stały pacjent tej instytucji, 26-lcni 
Jan Karolak, włóczęga (M arji - Ka
zimiera 42). Gdy lekarz zaopinjo- 
wał, iż Karolak sy muluje chorobę i 
za harę powinien być umieszczony w 
riejskim Inmu etapowym i zakła
dzie rozdzielczym dla domów pracy

przytułków (Przebieg 3), wówczas 
lacjent zerwał się na równe nogi i 
iciekl jak oparzony.

n a ; SALI TAŃCA '
Na rogu ul. Leszno i Młynarskiej, 

na sali tańca został pobhy 21-letni 
Jan 1 .itterer, stolarz (Leszno 196). 
Zgłosił się on na stację Pogotowia, 
gdzie lekarz stwierdził ranę tłuczo
ną dolnej lewej powieki.

ŚM IERTELNY UPADEK
Przy ul Inowrocławskiej 5, na 

terenie tegielni, spadł z p'cca, z wy
sokości I-go piętra, wsku'ek v.i mej 
nieostrożności, 52-letni Wiktor Pa

stuszko (Inowrocławska 3). Lekarz 
Pogotowia stv erdził pęknięcie czs 
szki i krwotok z lewego ucha. W 
czasię przewożenia do szpitala na 
Czystem, Pastuszko zmarł.

W YPAD E K  SAMOCHODOWY
Na regu ul. Trębackiej i Focha, 

samochód potrącił 18-letnią Jadwigę 
Piechocką, robotnicę, (M ila 9). Do
znała ona poranienia prawego podu 
dzia, co stwierdził lekarz w ambula
torjum Pogotowia. ,

N A P iP  U LIC ZN Y
Na rogu ul. Ogrodowej i Żelazn°j, 

czterech podchmielonych i sobn ków 
zaczepiło powracającego do domu 
19 Einiego Stefana Wołożuka, (U- 
grodowa 61), koszykarza. Gdy W. 
zareagował na zaczepkę, wówczas 
jeden z napastUków uderzył go w 
twarz, dragi zaś pobił tępzm narze 
dz iem. Wolożuk, nie spodzmwaiąc 
się pomocy ze strony przechoctniów, 
wobec opóźnionej pory, ratował sie 
ucieczką, poczem zgłosił do nratin
latorjum Pogotowia, gdz:e lekarz 
stwierdził ranę tłuczoną głowy.

w a ł różne, przew ażn ie skoczne, 
m elodyjk i. Podobno ju ż nie żyje. 
Rów nież znaną w  W arszaw ie  po
stacią był ś. p. Bazew icz, karto
g ra f. Zdaleka ju ż było w idać je 
go ogromne, spiczasto zakończo
ne wąsy, w ysta jące spod cy lin 
dra, sterczące nad pelerynką.

W  każdą n iedzielę rano budził 
ogólne za in teresow anie w  A.1. U- 
jazdow skich  p. J.. k tóry w  sporty 
wym  garn itu rze odrabiał swój da 

j leko - dystansowy marsz tren in 
gowy, zachowując dzięki temu 
może czerstwy w ygląd , mimo po
deszłego *w ;eku W  godzinach po
łudniowych można go było w i
dzieć ju ż  w które jś  z niięjscowy- 
ici nodwarszawskich. U praw ia ł 

j on rów n ież zapam iętale sport ko- 
' łowy.

N iezm iern ie  rzadko w idu je sic 
na ulicach W arszaw y p. Soł., któ
ry przy 70 kg. w ag : ma 2 m. 10 
cm. wzrostu. Na u licach pokazuje 
się tak rzadko dlatego... że w szy
scy się za nim oglądają.

Bardziej znaną postacią 1 jest 
pc-wien pan, aość wysoki, w  czar
nej peleryn ie i czarnym  kapelu
szu spod którego w ygląda długa, 
„a rtys tyczn a " czupryna. Nie. 
znam go osobiście. Raz tylko sły
szałem, iaK z pewnym panem spic 
rał się bardzo w ytw orną francu 
szczyzną. N a jczęśc ie j w idu ję  się 
go w  okolicach Politechn iH .

Zapewne nie sa to w szystkA  
osobistości oryginalne, niem niej 
jednak w yżej w yliczonych  zna ca 
ła W arszawa. Są prócz nich jesz
cze oryginalności lokalne, jak  np. 
m agister S-ka na U n iw ersy tec ie  
która w aży około 35 kg. i ma o- 
koło 1 m. 50 cm. wzrostu.

w  r i

1 P O K O J E !

Pumijając już sam fakt nadużywa
nia tego przywileju, pod wpływem 
któ'ego coraz bardziei utrwala się 
pogląd wśród mas, że można otrzy
mywać pewne świadczenia 4za danno, 
należy podkreślić iak ważną to jest 
przeszkodą w podziale mieszkań 
wielkich na małe. Nie ulega wątpli
wości, że w tych warunkach właści
ciel domu nie zaryzykuje przebudo
wy dużego mieszkania, a więc mie
szkania nie podlegającego ustawie 
moratoryjnej na małe, które zosta
nie podporządkowane tejże ustawie.

W oli on odstąpić duży lokal zł 
niższy czynsz komorniany, in ize : 
narazić się na oddawanie lokali lu
dziom, którzy korzystając z przy
wileju moratoryjnego, wogóle ze 
swoich obowiązków płatniczych wy
wiązywać się nie będą. To jest prze
szkoda istotna.

Samo przeznaczeni? kred” tów na 
wymieniony cel zasługuje ne jaknaj- 
większy poklask. Mogą one niewąt
pliwie wpłynąć na ożywienie ruchu 
budowlanego i nudewszystko załago
dzić częściowo przynajmniej głód 
małych mieszkań 1 i 2-pokoiowych. 
Jednak, aby akcja ta mogła wydać 
Dozytywne rezultaty, trzebaby wy
łączyć spod działania ustawy mora- 
łoryjnej przebudówki dużych mie
szkań na małe, —  usunąć prawną 
przeszkodę, unlemożhwaiącą swoood- 
ny rozwój akcji ze wszeebmiar w  
dzisiejszych czasach pożytecznej.

( łJ r a lu i
semoiolen.

I
czyste z w  sdą 

bieżącą
bffsko nowego dworca 

centralnego

31
!

■ poleca fTU

B  ZARZĄD HOTELU ROYAL |
i.- Żądajcie kart rabatowych

Z  m  s=Łr*iE

ś. p. Wiktoda z Pelikszów Hrebo- 
roy/ic/owa, b nbyw. ziem., 1. 84, ;w 
maj. Kn'aziówka, pow. sokolskiego; 
ś. p. Anna Moim, emerytka, 1. 46, w 
Warsrawip; ś. p. Franciszka z W ęży
ków Buczkowska, wdowa, w Warsza
wie; ś. p. Bron:shuva z Chmielew- 
sl; ch lioltz ąwa, wdowa, w Warsza
wie; ś. n. Cyryl Landsberg, 1. 21, w 
Sztokholmie; ś. p. duł jon Robert To
czyski, emeryi, I. 64, w Warszawie; 
ś. p. Feliks Dziechc ński, inż.-archi
tekt. 1. 79, w Szewcach Nagórnych, 
ś. p. Franc'sska z LipjnsUch Stclew- 
ska, 1. 66, w War-zawie; b p Benja
min Bachrach, w Warszawie.

R A D J O
Doniedzialek. dn. 16 lipca

16.00 Kunc. ork. wiej
skiej A Stromoerga : W . Kaczyńskie
go. 1 00 Aud. dla dzieci: < “brazel
słuchowiskowy „Szymek i AR/Siek” 
pg. Żeromskiego (Tr. j.e Lw .). 17.15 
Recital SKrz. U. Dacewiczowny. 17.40 
Reci*ai śpiew. Anniki Arni (sopi.) 
18.0U Pogad. dla kornet: Kobieta na 
Węgrzech —  J. Feldmanowa vTr. z 
Krak.). 18.15 Konc. kamer. —  Kwart., 
smyczk. \V. Lewingera (W . Lewin? 
ger, T. Barszczewski T. Stępn.ak i H. 
Waghalter). 18.45 Pogad. B. Wina- 
wera. 1S.55 Życ.e kult. i art. stoiicy.
19.15 Aud. żołnierska: .,K. U. jF.”
19.40 Afuz salon. (pi.). 20.02 Felj.: 
Bądźmy mlodz. —  |. Warnecka. 20.12 
Muz. lekka —  ork. p . R. i J. Żynsid 
(lekkie uiw. fort.). 2i.02 Skrz. poczt, 
roln. 21.12 Konc po] ul. —  ork P. R. 
i S. Benoiii (bas). W  przerv ,e 21.36 
—  21.50 Tr. z Beyrauth —  Djaiog R. 
Straussa z gen. d y i. opery państ\/. w 
Berlinie Tjetjenem (w  j. franc.). 22.00 
Felj. liter.: W  walce ze szkodliwym 
mitem o poecie —  St. R. L  ibrowol- 
ski. 22.15 Muz. tan. z rest. uastrono- 
mja. 23.05 Odcz. w j. ang. —  T. Or
don. 23.20 rconiec aud.

Wtorek, dn. 17 lipca

6.30 Pocz. aud. 12.10 Konc. zeso. 
T. Seredynsk ego ("''r. ze Lw .). 13.05 
Aud. dia dzieci młodszych. Opow. 
„Nie bylo nas, byl las” —  H. Ładosz. 
13.20 Płyty (utw, solowe instrumen
talne: Padercwską Chemet, Suggm i 
Backhaus). 13.55 Z rynku pracy. 16.UU 
Konc. muz. lekkiej —  ojk P. R. J. 
Popławski (ten.). 17.00 Skrz. PK f).
17.15 Konc. popul. —  ork. symf. P. R. 
i A. Lencztwske - Slawińsku (śp. z 
tow. ork.). W  progr. tr in. Czajkow
skiego suita „Dziadc.-t do orzechów".
18.00 Odcz.: Dobromil, gr azdo Her- 
burtów —  J. Króhńska. 18.15 Płyty 
(Rae da Costa i rewehers:). 13.45 Po
gad. strzel.: Strzeleckie strażnice kre
sowe — 2. Jastrzębski. 18.55 Kron. 
harcerska. 19.15 Muz. lekka z kaw. 
Gastronomia. 20.02 Felj. muz.: Jak się 
słucha muzyk! Ryszarua Wag.iera -- 
C. Jellenta. 20.12 „Tristan i. Izofda” , 
dramat muz R. Wagnera —  z płyt. 
W przerwach: I-szej Dz. więcz., J-iej 
Recytacje poezyj: Miód" Poznań poe
tycki (Tr. z pozn.). 23.15 Odczyt;, 
Wychowanie seksualne mlodz.ezy —  
T. Makowska, 23.30 Wiać. meteor.
23.35 Koniec aud. ,

Środa, dn. 18 lipca.

6.30 Pocz. aud. 12.10 Korc. zgsp 
braci Dorian (Tr. z Pozn.). 13.05 
iduz. symf. (pl ). 15.00 Muz. lekka —  
ork. teatru Hollywood : duet wokalny 
J. Gabla i A. Fieischera, tr. ze Lw.
17.00 Aud. dla dzieci: Pogaw. „Nie 
sztuka patrzeć, widzieć trzeba' (z  wa 
kacyj młodego przyrodn.ka) —  St Su 
miński. 17.15 Kcnc chóru n.. Zdfu.n- 
by 17.45 Recital śpiew. V( K ’ dzio-
równy ( I r .  z Pozn.) 18,00 ('dcz.: 
Książką i wiedza. 18.*15 Muzvka lekka 
nrk.‘ Dirucu (pl.) 18.45 Pegaa,: O
kulturze dnia powszed".c.c, j — St. 
Kuleszewska - Rayske 18.35 Życie 
kult. i art. stoiicy. 19.15 Recital skrzyp 
cowy St. Mikuszewskiego (Tr. „
Krak.). 19.40 Płyty. 20.02 Felj. akt. 
20.12 At z. lekka — ork. F Lornnd 
(pl.). 21.02 Skrz. poczt. roi. 21,12 
Pieśni —  J. Tiserani vm. sopi.' 21.30 
Recital fon. Z. Dygaia. 2i ,0C Kwao" 
l.ter : „Polowanie na zająca” M. Y. ań 
kowicza. 22.15 Muz tan. z dane. Eu
ropa w Ciechocinku. ^ .O f Koriec 
aua.

j Vi"̂łośVenja
BBF-li Uli I l i  II■!!! ■ ■ !■ ■ ■ ■
O D I A n y  2lrowe, sm aem e, tanie. 
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